(je = A MA W AA ŻA W A R 02 GER A 0 MA DA a ZA 0 CA WA RW WMG 


4 
1 


Owwww ww ww Www W WT W ONW CHO I O O GA RW GE a E a e WY oe 


"= 


„Gwiazda * wychodzi dwa razy na tydzień co wtorek i piątek. 
opaską 1 marką 50 feu.; 
Ameryce 1 dolar. --List, uadsyłać należy franko pad adrossm: Redakcya lub Administracys „Ułwia- 
Baknhofetr. 26) --Za vgioszonia płaci się od wiersza petytowezo 
ętegomiejsca 15 fom, przy większych oyłoszosiach odpowiadai rabat. 

Tames e A aaa WA 


jr atach i u pp. aysutó > 1 markę „pod 


„dy. Bytomiu : Seutheu ().-5, 
i 


e ma 


oeae WA TC e A T ERE G a O EAE. 


` . 


owięto Matki Boskiej GTOMNICZNEJ, 


Dzisiejsze Święto ofiarowania Pana 
Jezusa w kościele i Oczyszczenie Naj- 
Świętszej Maryi Panny, czyli Matki Bo- 
skiej Gromnicznej, dawnem już bardzo 
jest Swiętem i pier wszem, które uroczyście 
ua cześć Najświętszej Maryi obchodzeno. 

Matka to Najświę!sza, a właściwie po- 
kora Jej wielka sprawiła, że lubo w po- 
częciu i powiciu Pana Jezusa nie uległa 
najmniejszej skazie, od którejby miała po- 
trzebę być oczyszczoną, stawiła się jednak 
w kościele według praw Mojżesza, dnia 
40-g0o po narodzeniu Zbawiciela. 

Prawo Mojżesza wymagało, aby pierwsi 
synowie byli ofiarowani Bogu i okupieni 
krwia ofiar, a matki aby się stawiły 
w kościele dla Oczy: zczenia. Otoż Matka 
Najświętsza, którą ani prawo to nie obo- 
wiązywało, ani też potrzebowała oczysz- 
czenia, bo była Najczy:tszą i Najświętszą, 
z pokory swojej uczynila jednak wadość 
temu prawu i ofiarowała Boskie Dzieciątko 
Jezusa Ojca Przedwiccznemu, dopełniw- 
szy wszystkich przepisów względein oczysz- 
czenia. 

Kości nasz czci i uwielbia te Święte, 
pełne nauki i pociechy dla serca tajem- 
nice i pumiątkę ich uroczyście dnia 2-go 
lutego obchodzi. 

Święto to nazywa się także od dawna 
już Świętem Gromnie, gdyż świece po- 


Bohater tebański. 
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(Ciąg dalszy. —/obaczyć Nr. 9.) 

Farnon, siedzący na wozie spoglądał z zs- 
dowoleniem na dzielne swoje wojskc, gdy na- 
raz nowy, niespodziewany widok oczy jego u- 
derzył, Jazda scytyjska rozstąpiła się, a na 
plac boju wjechały wozy ; przy osiach kół idy- 
szlach wojennych tych wozów, zdobytych przez 
królu Scytów na Asyryjczykach, sterczały dłu- 
1/8, struszliwe brzeszczoty stalowe; po dwe 
(«l każdój piasty w bok się zwrabało, trze i, 
dajdłuższy, wbity był va samym końcu dyszla. 
Z brzękiem i zgrzytem okropnym jechały te 
wozy siec ne, przeciskając się przez szeregi 
| iechoty egipsziój. Ostrza przytwierdzone do 
dlyszlu, t rowały im drogę, a boczne rozcina- 
ty przeszkody, jak kosy ścinują trawę na ią- 
„e. A prócz tego i wojownicy, stejący na wo- 
wich, ciskali dzicytami i długiemi włóczniami 
ióli i siekli na wszystkie strony. 

Piechota egipska ugięła się pod tym na- 
pudem, który straszhwe pośród niej szerzył 
znis:czanie, nie cofnęł« się jednak i ochło- 
nąwszy 2 pierwszego przerażenia, dzielny o- 
pór stàwila. Lecz zaraz po wozach siecznych 
szły ogromne zastępy piechoty scytyjskiój i 
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NIECH. BĘDZIE POCHWA 


święcane w ten dzień, zapalano podezas 
burzy dla rozproszenia grzmotow i odda- 
lenia gronów, ztąd świece tenazwano grom- 
nicami, uroczystość samą „Świętem Matki 
Boskiej Gromnicznej. * 

Procesya z poświęconemi w tymże dniu 
świecami, okazuje radość, że Jezus Chry- 
stus, prawdziwa światłość, zajaśniał ro- 
dzajowi ludzkiemu. Tu się także przy- 
pomina jako poganie w ciemnościach sie- 
dzący, nauką Jezusa Chrystusa oświeceni 
zostali. 

Jest też zwyczaj pobożny, dawno już 
wyrowadzony — i przez Kościół święty 
zalecony, podawania konającemu zapalonej 
grownicy, która przypomina owe lampy 
10-ciu panien przygotowane na wnijście 
do wesela Pana naszego, którerni się wiara, 
miłość i dobre uczynki tego żywota znaczą. 
Słowem cała ursczystość dzisiejsza za- 
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piętna religijnego, odezwa episkopatu au- 
strjackiego o nadzorze nad szkolnictwem 
i o wpływie nań IKościoła, oraz list pa- 


sterski tegoż episkopatu w sprawie zwią- | 


zków kościelnych, popieranie szkół kato- 
lickich, uniwersytetów, oraz wydawania 
chrześcijańskich czasopism. Dowodem 
większej niż dotychczas żywotności K% 
ścioła w Austrji jest też zorganizowanie 
się stowarzyszenia, które ma na celu wy- 
chowanie katolickich nauczycieli; zebranie 
katolickiego związku szkolnego w Wiedniu 
d. 28 kwietnia r. z., w którem wzięło 
udział przeszło 4000 osób; i wreszcie 
zjazd styryjski katolików. 

W Aaglji Kościół katolicki czyni coraz 
większe postępy. Od r. 1833, nawrócenie 
mnożyć się zaczęły z każdym rokiem, 
zwłaszcza wśród wyższej warstwy. W roku 
1880-tym 24-ch lordów, 6-ciu członków 


W Anglji i Szkacji Kościół rzymski 
odznacza się zasłegami i gorliwościa 
swego duchowieństwa; liczy obecnie 2-ch 
Kardynałów, z których jeden rezyduje 
w Rzymie, 3 Arcybiskupów, 18 Biskupów 
i 2800 kapłanów w 300 kościołach i 
licznych kaplicach. Od początku stulecia 
liczba katolików wzrosła w obydwóch 
|królestwach z 120,000 na 1,700,000. 
Według doniesień Times'a, wsród ka- 
tolików Anglji, agituje się nawet już myśl 
własnego stronictwa w parlamencie. 
Anglja panuje oprócz tego w swych 
kolonjach nad blizko 14,000,000 katoli- 
ków, a ich liczba podnosi się szybko 
w tych krajach zamorskich, mianowicie 
w Kafudzie i Austrelji. Tak w północnej 
| Kanadzie by! wr. 1808 tylko jeden Bi- 
skup i sześciu księży, obecnie znajduje 
się tam Arcybiskup, 5 Biskupów, 200 


chęca nas do gorliwego zachowywania jrady prywatnej i 5D-iu deputowanych |księży i 180 kościołów. 


obowiązków religijnych, które Najświętsza 
Marya Panna z taką troskliwością zacho- 
wyweła, nie będąc do tego obowiązana. 
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W katolickiej Austrji mamy do zano- 
towania pod tym względem kilku pocie- 
szajacych szczegołów. 


wyzuawało już wiarę katolicką. 
ta wzrosła znacznie cd dziesięciu lat ; b 
wedle ostatnich informacji, katolicy liczą już 
41 członków w Izbie łordów, 3 członków 
w radzie, 76 przedstawicieli w [zbie niż. 
szej, D3 baronetów, a nadto wielka liczba 
wysokich urzędników, wyższych oficerów, 
jest katolicką; nawrócenia mnożą się i 
wśród szlachty. Jednem ze znaczniejszych 


Liczba | 


Katolicyzm postępuje w tych okolicach, 
jak w sasiednich Stanach Zjednoczonych, 
gdzie w r. 1800 istniał zaledwie, a teraz 
wyznaje go piata część ludnośsi w wiel- 
kiej rzeczyjosp litej. 

W Holandji Kościół jest od 50 iat tak 
swobodny, jak w Stanach Zjednoczonych. 
Było tu katolików 350,000 w r. 1800, 
obecnie jest ich 1,500,000 na ludno/c 


jest nawrócenie się starszego syna iords|4,138,000 dusz liczącą. 


Ashburn, wielkiego kanclerza [:landji, 


Szwajcarja jest nierówno podzielona 


Do tych należy przedewszystkiem usilne który niedawno wyrzekł się protestan-|na kantony protestanckie i katolickie 


u o nadanie szkole 


staranie się episkopat 


tyzmu. 


zwyrły się z Egipcjanami. Przez cały teu 
czas i jezda pie przestawał» uwijsć się bezla- 
dnie po błoniu, niepokojąc «szystkie oddziały 
egipskie, sam Faraon musizł pokilkakrotnie 
cofać się z wczem swoim w głąb, gdzie sia- 
ły w szachownisę ustawione dalsze szeregi pie- 
choty, a za niemi wozy wojenne. Piechota 
Scytyjska nie była porządnie podzielona na 
hufce, jak egipska, co utrudniało wielce jój 
ruchy; lecz tem straszniejsze było pierwsze u- 
derzenie takiej massy, spadającój naksziałt 
lawiny 4 niepowstrzymaną siłą. Teraz dopie= 
ro Egipcyanie przed ty nawałą ustępować po- 
częli, Faraon spostrzegł z przerażeniem, jak 
pośród jego szeregów teraz szersze tworzyły 
się szczerby, w który klisami wciękali się 
Scytowie. 

Faraon natychmiast wydał stósowne rozka- 
zy wodzom, sam też przebiegał na wozie tu 
i owdzie, pilnując ich wykonania. Zabrzmia- 
ty trąby i wnet okazało się wielkie znaczenie 
umiejętnego rozezłonkowania wojsk egipskich. 
Żołnierze, idąc za wskazówkami wodzów, po 
szęli sią posawać w ty! przed gwałtownem 
nata: ciem Scytów, lecz za to okrążyli ich i za- 
szli jednocześnie z obu boków, tak ào olbrey: 
mi ten tłum ludzi, ujrzał się niespodzianie 
wziętym jakby w kleszcze przez przeciwników, 

Położenie było janak bardzo niebezpieczne, 
Scytowie przeważali liczbą, 3 wojsko egipskie 
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pierwsze ludniejsze nadużyły swych sił, 


żuużyło sig już długą walką, F:raon sziazj | przetał jeweirać lwa ać slę lufiec mężów, 
na Hsllenów, rozkazał im wesprzeć hufca e-|prawdzawych ulbszyinów, Wa „uiele i straszli- 
gipskie. Odrębnym wesołym dźsiąziem czwzly į wie zarazem wyglądali w w.jo (v.cy, 6d stóp 
się trąbki greckie, czterdzieści tysięcy wyb'a-|do głowy w stal zakuci, takiemiż biyszezące- 
nych wojowników jońskich i kar jakich wru- |mi tarczami osłonięci; postępowali zwarty 
szyło do ataku. Stali oni dotychczas bezczyn- | srercgiem, jakby mur śpiżowy. Byia to straż 
ni, widzieh zawistne spojrzenia Ezipcyav, | przybaczaa króla Tanycrasesa, lubi! on wnlzieć 
wszystkim było wiadomo, co ż szło na radzie | przy boxu s-ym podobnych sobie ubrzymów. 
wojepzój w namiocie króla; Hllenowie z ra-| Naset i Hellenowie nie mogli się cpr ró 
dością usłyszeli w tej chwili wezwanie do bo- Ka sile, chocież sadow waleczności dokazywa= 
ju, gotowi byli krew przelać do ostatni: j kto-|li. Mężowie śpiżowi klinem potężnym prée- 
pelki, byle pokazać Ezypcyanom, że Farzon |bijali się ceraz dalćj, wojskc egipskie chwiało 
słusznie wyznaczył im miejsce zaszczytne w|się i ustępowało. 
swojem wojsku. Faraon wszystkie siły swoje zawezwał do 
Walka Zzawrzała z nową gwa'tysnyścią. | pomocy, sam stanął na czele przybucznój s éj 
Przestrach ogarnął Scytów na widok tych|straży i z bronią w ręku nacierał na uieprzy- 
przeciwników, którzy różnili się zupelnie od]jaciół, mężny Agszylaua na czele b. hatersk.ćj 
miedzianych Egipcyan i białą cerą do nich]swćj falangi także jax lew walc:yi, w;ruszyla 
samych się zbliżali. Helienowie cudów wale-lte. i znaczna c'ęść wozów wojennych pod wo- 
czności dokazywali, wkrótca Scytowie chwiać| dzą najznakomitszych egipskich +ojowników, a 
się zaczęli i cofać, straszne zam ęszanieji Amazys nie pozostał w tyla. Ważyły się 
powst:!o wśród tój zbitó; masy, Grracy postępo-|losy walki, rosatrzygnięcie była zawze jesz: ze 
wali ciągłe Baprzód, wśród odgłosu swjct trą- | wątpliwe. Nagle rorstzpily się szeregi m - 
bek i okrzyków tryumfu. Radował się w du-|żów śpiżowych i stsnął pomiędzy nimi król 
szy Faraon, patrząc na te dowody waleczno- | Duuycreses we wiaszéj osobie. I os tiste 
ści ulubionych swoich wojowników. „akuty był cały w stal i srebr , szedł pieszo 
A wtóm znów osobliwszy widok nrzedsta-|z głową dumnie pedniesioną, w levćj ręce 
wit się zdziwionym jego oczom. Zastępy |nióst tarezę biyszceącą, w prawej taś nilucz 
scytyjskie zakołysały się, jak fale wiutrem po- |potężuy; ponad giową jego powiewala horg= 
ruszone, rozstąpiły się w pośrodku, groźny ¿krzyk Igiew z orłami bialemi, którą niósł idący 28 
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aby stłamić „Sonderbund“ i prześladować 
Kościół, ale duchowieństwo katolic sie dało 
odwet, dokonując licznych nawróccń, ua- 
wet w głównych miastach protestanekich: 
Bernie, Bazylei, Neuchaiel, Lozannie i 
Genewie. 

W Genewie i okolicy liczono na po- 
czątku bieżącego stulecia 200 katolików; 
dzisiaj większość ludnoś:i kantonu należy 

"do Kościoła rzymskiego. Posiada on tam 
wedle ostatniego spisu ludności 1,169,000 
dusz na 2,285,226 mieszkańców, to zna- 
czy, że większość ludu szwajcarskiego nie- 
bawem stawie się także katoiicką. 

Nietylko w protestauckich krajach Eu- 
ropy katolicyzm wzrasta. Dzieło misyjne 
we wszystkich częściach świata stwierdza 
potężny rozkwit katolicyzmu w krajach 
pogańskich. Weźmy up. Anam. 


w 1858 r, misja anamska, pomimo okrut- 
nych doświadezeń, zdobyła 500,000 dusz. 
W czasie wojny, która trwała cztery lata, 


wybuchnęła wściekłość pogan wobec chrze- 
ścijan; dwa tysiące chrześcijańskich osad 
zniszczono i przeszło 55,000 chrześcijan 
zginęło bądź z nędzy, bądź też w skutek 


męczarni. 
Wzięcie Hue i 


ogromne. 


Ruch. nawracający jest tak potężny 
w tym kraju, że liczba katolików prze- 
sami kapłani 


chodzi obecnie 600,000; 
katoliccy zagranicznych misji nawrócili 
w r. 1890—19,451 pogan. 


Najboleśniejsze wiadomości musimy za- 


notować z Chin dalekich; tu już od 13 


Kiedy 
rozpoczęła się wyprawa kochinchińska 


wyprawa tonkińska 
w r. 1885 przyniosły tej misji równie 
straszliwe spustoszenie ; ogólna rzeź, urzą- 
dzona przez „wykształeonych* szalała 
długo, 50 kapłanów i 50,000 chrześcijan 
zamordowano i straty materjalne były 


| Wypowiedział to otwarcia w zeszły czwar-| 
s tberał poseł Ernarn. — Pariei Jażdżerskiemu, że inspektoró v szkolnych po- |nawiedzonych głodem wywędrowali na Sybe- 
mówił on do Lr. Zedlitza—pan j|wi:t.wych nie będzie rząd podług wyznaniajrye, n dla 
do czego prowadzisz, | mianowzł, bo irsoektcrzy ci są pzństwowymij mienia (oitu s 
Języks polskiego jako wykł:-jtynt i ime 
dotego ragi do polskich szkół nie zaprawie | Setki z mach już pomarły, a reszta żyje w strusz- 
dzi, boby tə bylo ¿braz narodowości niewmie-jnej nędzy, nie maiso schronienia ped dachem 
exiej, szkoła ma pozostać instytucyg rządową, | przy siinym mrozie, Z wielu okolic carstwa 


jtak zeciek : 
ministrze - - 
|w.docznia nie rozumiesz 
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nie misrkujes7, że tu chodzi o walke prote- 
stantyśmu z Mościołem katolickim i walka 
ta ma się stoczyć na naszych p'azkzch bran- 
denbursuiii! -- Panie ministrze — wydajcsz 
szkołą us laskę Kościoła kate lickicg- "Ta 
jest rękawiea r usona hberalnym N emcsml 


rząd prawo t: przerrowa '2i. 

Tak groził poseł B nern, a zjego iz Rich- 
tera słów pokazuje się, że wywołują oni do 
walki wiewiarę przeciw wierze. 

Konserwatyści niemieccy, choć są protestan- 
tinta wi, stoją s:luie przy wierze razem æ po- 
słsmi katolickimi, W imieniu ostataich wy- 
powiedział posat dr. Forsch Świetną mowę, 


potrzebę religijnego wychowania u młodzieży. 


Sticus k 


zyskują. 

Nowy projekt 
szkół publicznych rządowych jeszcze szkółko 
prywatne, które pewna część obywatolst«» 


ły te będą miały przepisany plan nauki i to 
przez rząd, będą stały także pod pex nym do- 
zorem rządu, ale je będzie można łatwiej 
urządzać, aniżeli dotąd. 


ści z tych prywatnych szkółek nie korzysta: 
głównie secyaliści i -— Polacy. Dia tego hr. 
Limburg-Stirum dopominał się większych oho- 
strzeń dla tych szkół. Żądał, żeby w okoli- 
cach polskich nłe zaprowadzano w szkołach 
języka polskiego, jako wykładoweg ', bo szko- 
ła ma tam być niemieiką, a nie polską. 
Wrgóle Polakom nie należy robić żadaych 
większych ustępstw. Polaków nie potrzeba 
się zanadto lękać, ale wynies'enie Polaka na 
Arcybiskupa może w nich wzbudzić n+dzisię, 
że ryskają w szkole coś więcej. Temu trze- 
ba ragrodzić, bo wszelkie dalsze ustępstwo 


maja r. z. rozpoczęło się okropne prze-ġ stałoby się niebezpieczeństwem dla żywiołu 


śladowanie chrześcijan, które bez przerwy 


trwa w całej okrepności do „chwili, 
której to piszemy. 


niemieckiego w okolicach polskich. 
Wystąpił także przeciw żądaniu księdza dr. 


A i W | Jażdj owskiego, aby powiatowi inspektorzy 
Kapłani, zakonnice, | szkólni przy szkołach katolickich, byli także 


tysiące wiernych chińczyków legło już | katolikami, 


dla Chrystusa z ręki swych niedobrych 
współbraci. Bolesny to cios dla Kościoła 
świętego, nie przeraża go jednak: wie 


Pose! ka. dr. Jażdżewski odpowiedział za- 
raz na to: „Toć i pastorzy luterscy zebram 
na jeneralnym synodzie żądali, aby pow. in- 
spektorzy szkolni należeli do tego samegn 


on bowiem, jak powiedział Tertuljan, że wyznania, do którego szkoły należą. Żądzki 


krew męczenników, to nasienie chrześcijan. 


Z rozpraw w sejmie pruskim. 


(Nowy projekt szkólny). 


tolicyzmem. 


nie walki kulturnoj. Wojna t: niby skoń- 


czona, ale eszcze wojska stoją z bronią w rę- 


ku i biją się w najlepsze o oststnię twierdzę, 
którb się szkołą nazyva. 


nim wojownik. Obok kióla postępowali śpiewacy 
z harfawmi ziotemi i nucili pieśń wojenną. 

Okazała pustawa króla Scytów nadzwyczaj- 
ne wrażenie wywarła na obecnych, Wrzawa 
wojenna, ucichł} na chwilę, wszystuie oczy, 
tak Scytów jak i Egipcyan, zwróciły się ku 
niemu. Oblicze Manyerasesa pałało wojena- 
ym zapałem, z oczu jego skry się sypały, pa- 
dniósł miecz w górę i paczął śpiewać, chor 
śpiewaków mu zawtorował, lecz trl nmilkì 
po chwili: — Nie tek! — zawołał — 
psza piośńe zanucimy' 

I wnet z szerokiój piersi jezo wydobył się 
głos grzmiący, nowa pieśń wej nas, pena za- 


Ie. 


Rozprawy 
w sejmie pruskim nad j„rzysziem prawem 
szkolnem zamieniają się po prostu w walkę 
niewierzącego protestantyzmu z wierzącym ka- 
Jestto potyczka po wielkiej woj- 


tego nawet od inspektorów lokalnych. Nau- 
ka w szkole bez języka ojczystego -— sensu 
nie ma; głoszą tə wszyscy pedagodzy. Dzieci 
polskie mają się uczyć po niemiecku, ale 
w pierwszej linii powinna ich szkoła uczyć 
własnego ich języka ojczystego, a więc pol- 
skiego. Szkółek prywatnych nie potrzeba sią 
lękać, bo jeżeli szkoła ludowa nauczy tego, 
czego dzieci potrzebują, to nikt nie będzie 


wiście szkoła nie będzie uczyła języka pol- 


skiego, to Polacy będą zmuszeni prywatne 


szkółki zakładać. Co się tyczy wyniesienie 
Polaka na Arcybiskupstwo, to obawy z po- 


mu z ust buchaęła, w oczach pociemniała, 
a w uszach dziwne dźwięki zabrzmiały. Œy- 
by esły rynsztunek wojenny egipskiego mo- 
narchy nie był wyrobióny z Bajdoskoralszego 
metalu przez ntjbieglejszych rękodzielmków 
godzina ta bylaby niezawodnie ostatnią jego 
ż,cia. Król Scytów mierzył w gowę, lecz 
Faraon estont sią w porę tarczą, cics prze- 
zial ją zeiedwie do połowy, uderzenie więc 
tku gwaltowno ugijło helm i F.ricna oglu- 
gzyłu na chailg 

Powetni jeloak aatychmiast, usłyszawszy 
okrzyk «grozy ssniato wojska, rucham szyb- 
«.m, jak błyskawio«, podoiósł ciążką stalową 
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pału, popłynęła daleko, pəwtarzaly ię ccha qexiorę iz człą sila s ufcil J% ni okazały 


okoliczne, wtórowały jej struny bat! zlotych, 
u król śpiewak szedł naprzód w fait tei ma- 
zyki wspaniałej, miecz nie spoczywał w po- 
tężnej jego prawicy, kędy przeszedeł Egipcy- 
janie padali jak kłosy pod ręką żniwi:rza, 
Spostrzegł w krótce Tamyorases złocisty wóz 
Faraona i poznał hełin jego, kosztownemi 
klejnotami wysadzany. Z okrzykiem rzucił 


się w tę stronę, Faraon usłyszał tuż przy!do swojego 


sobie szelest chorągwi z orlami, wyskoczył 
z wozu i pieszo stanął naprzeciw króla Sry- 
tów, mierząc go wyniosłem wzrokiem, Jak 
tygrys w gwałtownym podskoku, z oczyma 
blłyszczącemi spadł Tanyorases na przeciwni- 


| neta Tanyorases". A lobiący ga s6bcny orzeł 
spad! n: ziemię, hełm rozgad: się ra dwie 


szęści, olbrzyma wydał jęk straszliwy, miecz 
wysnuął się z jigo dioni, a tn jak drzewo 
vbalone runą! nu ziemię. Ryk wściekły wyr- 
wał się z piersi śpiżowych mężów, śpiewacy 
rzucili hnfy, posh vscili swojego paa , złożyw 
go ma turczach i uniesli, a Faraon ascezy) 
rozu i otoczony Wiera strażą 
grecką odjocinł w inną strozg. lu kro 
Scytów był tylxo o ndlony, zwiiżono mu skro- 
nie wien i wnet singt na nogach, wić.ny 
radosnymi o%żrzykami swoich wajownizów. 
EBgipcyanie ujcz li znów wkrótce olb.zymiego 


ka, wywinął mieczem i ugodził tak silnie nim | króla, kroczącego ni ezel: swych m3żów śpi- 


Faraona, ża ten osunął się na kolana, krew żowych, 


(Duiszy ciąg nastąp ). 


bzoniąc praw Kościoła do szkoły i wyka'ując 

Z konserwatystów przemawiał br. Limburg- | tza. 
Dowodził także, że szkoła musi b;ćlże jeź'i pravo to przeprowadzi, to najlepsze) 
wysnienowa, że nauczyciele pracujący pod] 
dozcrem księży i pastorów nie tracą nè swej! Ządzją, żeby br. Zedjt. cofnął całe prawo, | duł sie do tymisyi, to znaczy, że prosił o uwol- 
posvadze i swych wpływach, ale przeciwnie 


szkolny przepisuje prócz 


będzie megla zakładać na koszt własny. 84ko- 


Otóż Niemcy lękają się, żeby w przys:ł- 


zakładał szkółek prywatnych. Jeżcii oczy- 


wodu tego u Niemców są zgoła nieuzes :dnio:e. 


| Misister br. Zedlit, odpowiedział ks. dr. 


urzędnikami. 


s vige niemiecką. 


religijnym przyznaje nam tyle, že szkoly 


ci o losie 14,000 chłopów, którzy z gubernit 
hoy zawaieli się zatrzymać w Tru- 
2a Uralem). Tyfus, szkurla- 
choroby grasują pomiędzy n mi. 


donoszą o nadzwycraj ostrych mrozach, da 


Z tych wywodów widać, że rząd nie myśli|sięgających 35 stopni. Z powodu niezwykłego 
Inteligoutne i vavożne obywatelstwo niemiec- | usm Polakom fadnych ustęz stw robić pod|zimua musiano pozamykać szkoły. 
kie nie zniesie tezo, stanie froutem, jeżelij względem narodowym, tylko pod względem | 


-- Z Petersburgu donoszą, że wydano riz. 
gas zaniejszenia we wszystkich więzieniach por- 


będą wyanianose, a jeżeli w polskich okoli-icyi peżywienia o jedną piątą część, na rzerz 


Gotyd, to i to ustępstwo nawet okaże się złu- 
dnem. Pozostałoby więc tylko tylu, że księ- 
ża nasi mieliby nidzór nad nauką religii 
Już my to zawsze dostajemy się na -— Szary 
koniec przy wszystkich ref mmach. 
Nadmienić jeszcze musimy, że groźne chunu- 


ry zbierają się nad głową min stra he Zelli-jlecz ronn 


Liberałowie i postępowcy grożą mu, 
si'y narodu steną do otwartej walki z rządem. 


a hr. Zedlitz napiera w sejmie, żeby się seim 
z niem jak najprędzej załatwił. 

(Da szy ciąg rozpr w sejmowych a wl goi- 
wie walki o szkoły, podamy w następnym nu- 


Niemcy. 

Hrabia Zedlitz, dzisiejszy minister oświaty 
obd: r7ony został między innemi w dmu uro 
dzin N. Cesarza wysokim orderem, cv oona- 
cza d bre dlań usposobienie Cesarza. 

—- Radzie związkowej przedłożona projekt 
do usta*y o atanie oblężenia dia Alzacyi i 
Lot: ryngii. 

— W. książę rosyjski Aleksy przybył we 


caeh zatrzymają nadal szkoły symnultanne jęk | głodam dotkni, tęj ludności. 


Austrya, 

Soim g:licyjski będzie zwołany na począ- 
tku marce, 

Bulgarya. 

Stan sdrowia prezesa ministrów bułgarskich 
zulawslwający. Kuli nie znaleziono jeszcze, 
nie okazuje bynajmniej niebezp:e- 
czeństwa, Chory wcale nie ma gorączki. 

Serbia. 
Serbski iwiuister wojny Proporcetowić po- 


nie od ubowiązków. 
Grecya. 

Stesunki skarbowe w Grecyi pogorszyły 
się w ostatnich czasach bardzo; rząd grecii 
zamierzał zwciągnąć pożyczkę 50—66 miljo- 
w Paryżu, bankierzy francuzey jedvak dać t-j 
sumy nie choieli. 

Turcya. 

Z Konstantynopola donoszą, że podczas po- 
obiedniego koncertu, wydanego na cześć księ- 
cia Kvr.l», brata rumuńskiego następcy tronv, 
uszedł sułtan wielkie. nu nieszczęściu, gdyż ksią- 
żę Karol schsycł baldachin w chwali, gdy 
ten miał spaść na sułtana. Wybawca otrzye 
mał za swą przytomność medal ratunkcwy. 

Włochy. 
— W zeszłym numerze douosiliśmy o trzę- 


wtorek wieczorem do Berlina, a w środę przed | sieniu ziemi w Rzymie, które żadnego złego 
poiudniem złcżył wizyt} cesarzowi niemiec-|nie sprawiło wypadku, za to tak samo odbyło 


kiemu. 
— Królowa s»ska zachorowała na infuencię. 
Z Metzu wydalono dwóch oficer iw fi :neu7- 
kich 
twierdzili, że są urządnikami 


Nancy. 


mare e 
Howiny polityczne. 


którzy przybyli tam bez paszportów i 
bankowymi w 


Rosya. 

Wielkie marewra rcsyjskie odbędą się w 
roku bieżącym pod i za Moskwą. W maune- 
wrah tych breć będą udział okręgi: petersbur- 
ski j moskiewski przeciw kijowskiemu ithar 
kowskiemu. Podobnych manewrów jeszcze ni- 
gdy dotychczas nie było i wedlug zapewnień 
wojskowych budzą one wszędzie żywe ainte- 
resowanie. 

Z rozkazu cara chłopi zajmujący się prze- 
mysłem dobiowyin w guberniach głodem dot- 
kniętych, otrzymają bezpłatnie drzewo z lasów 
koronnych. 


Ol 1 maj» zaprowadzone będą pociągi bły- 
skawiczne pomiędzy Moskwą, a Aleksandro- 
wem, na liniach Moskwa-Brześć, Warszawa- 
Terespol i Warszawa- Wiedeń, 

— Były namiestuik Królestsa Polskiego w 
latah 1861—1863, wielki książę Konstany 
umarł w Pawiowsku pod Petersburgiem. Był 
on bratem zamordowanego cara Aleksandra LI 
a drugim z rzędu synem cara Mikołaja I. U- 
rodził się w r. 1827; w młedym wieku mia- 
nowano go admirałem floty rosyjskiej. W r. 
1849 brał udział w kampśnii przeciw Węgrom. 
W r. 1862 mianował go car Aleksander II 
namiestnikiem Królestwa Polskiego, ua którem 
to stanowisku przebył tylko rok jeden. Gdy 
wybuchło powstanie, odwołano go irządy po- 
wiarzono hr. Bergowi który — jak wiadomo 

E sprawował je z wyrafinowanem okrucień- 
„twem. 

wystypował nigdy nienawistnie. Krąźyły na 
wet pogłoski, że miał zamiar zustać królem 


Wzglęlem Polaków książę Konstanty n.e | 


się w prowiaceyi Civitą Livinia trzęsienie zie- 
mi, które wyrządziło wielkie szkody. Domy 
zostaly częściowo zamienione w gruzy, częścio- 
wo tak uszkodzone, że w mich mieszkać nie 
można. O ile dotąd wiadomo, wydobyto z pod 
gruzów 2 nieżywe osoby, kilkadziesiąt zaś zo- 
stało ciężko pnanionych. Przestraszeni miesz- 
kańcy powynosili się z miast i nocuja w ba- 
rakach, przygotewanych na prędce na polu. 
F'rancya. 

Nowa taryfa celna we Franeyi, przez izbę 
deputowanych i przez senat, wejdzie w życie 
duia 1 lutego rb. 

W pożarze opactwa Fó:amp, we Francyi 
znaneg» 4 wyrobu na cały świat sławnej be- 
nedyktynki=którą wszyscy znamy, — znisz- 
cało oprócz wielkiej liceby okseftów z alko- 
hola'mi, samej gotowej benedykżynki przeszło 
200 tys. butelek. Opactwo Fecamp było ongi 
klasztorem, który dawno zamknięto, gdyż zakon- 
nicy wymarli; pozostały tylko mury leżące 
przez diugi czas w gruzach. Przed 30-tu mniej 
w.ęcej laty kupił te gruzy przemysłowiec Loe- 
drand, odbudował je w kształcie dawnego opac- 
twa i założył w tym nowym gmachu fabrykę 
likieru, którego receptę, jak głosił znalazł 
w starych archiwach opactwa. Dov likieru te- 
go kazał ulać butelki z ciemn”g) szkła w sta- 
rożytnym kształcie, nizkie, u boku szerokie i 
z długiemi szyjkami. Opatrzył jo etykietami, 
na których uosobnił mnicha, kr'yż, infułę o- 
pactwa i wypisał rok 1328 do tego dodał godło 
D. O. M. (co znaczy: Dao Optimo Maxim 
— Bogu Najlepszenu Njwiększemu); byłto 
taki sam herb, jakiego Benedyktyni w owym 
czasie używali. Strat; pana Legrand (2 mili- 
ony franków) nie dotknie g> albowiem cała ta 
fabryka była dobrza zabezpieczoną w Towa- 
rzystwie ogniowem. 


Ameryka. 
Z nowego Jorku donoszą o strasznym poża- 


polskim, synowi urodzonemu we Warszawie |rze, jaki wynikł w lazarecio w Jadjanopolisie; 


dał imię Wacław. Car Aleks«nder II. pozo- 
stawił go przy naczelnictwie floty i zamiano- 
wał go prezesem rady państwa, na którem to 
stanowisku pozostawał do śmierci Aleksandra 
IT; car nie lubił swego brat: już to z powodu 
życia huleszezego, już to z powodu przywła- 
zezena sobie kwot pieniężnych przysposobio: 
aycz na ft. Oar Aleksandar III po zamor- 
dowaniu ojca swego dnia 13 marca 1881 po- 
zbiwił go wszystkich uczędów i nakazał mu 
opuścić  Rosyę. Dopiero w r. 1833 pozwolił 
mu powrócić, ale jaż go nie dopuścił da swej 
łasi i nie dał mu żadnych urzędów. Zi,mie- 
szkał wia» stale w Pawłowsku, gdzie wiódł 
*esote życie.  (Dzeniony był z księżniczką 
Altenburską, A'eksandr,; pozost:wit po sobie 
zzterech synów i dwia córki; najstarszego sy- 
na jezo Mikałaja, jako podejrzanego o kno- 
wania nihilisty :zne, zesłano w roku 1881 do 
Taszkentu. 

D» Petersburga nadeszły smutne wiadomo- 


był to jedem z najstraszniojszych poźarów, 
jakie w ogóle w całej Półny"n"j Ameryce dos 
tąd bywały. Straszliwe było to nisser: =, O- 
gień zajął odraza prawie wszy:tl'e seb “y, 
tak, że ratunek był niedostą uy Wielu ch 
rych, którzy z łóżka wstać nie © U, p dus 
się. Mężczyzni, kobiety i dziesi w; kaliwzii 
z okien na bruk, skutkiem czego por nii sią 
tak, Że o utrzymaniu ich przy życiu mowy 
nawet nia mi. Kilkanaście osób żyv cem sig 
spaliło. Zrozpaczone matki wyrzuciły swe lie- 
ci oknami na doł. Dotąd wydobyto z pod grn- 
zów 20 osób nieżywych i 50 ciężko i niebez- 
piecznie pokaleczonych. 

—Najwięsszego odlewu, w świecie jedynego, 
dokonano niedawno w Ameryce, w mieście 
Baticjew, w fabryce odlewów żelaznych. Ula- 
no podstawę do maszyny służyć mającej da 
wyrobu ciężkich dział (arm:t). We formę la- 
no jednocześnie żelazo roztopione na 14 cgni- 
skach. Płynu tego było 3 tysiące centnarów, 
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Zmiany w Watykanie. 


Rzym 27. stycznia. Papież zamianował 
kardynała Loadóchow skiego prefektem Propa- 
gandy w miejsce zmarłego kardynała Simo- 
niego; kardynała Nersfia: Vznutollego, se- 
kretarzem brovów apostolskich w miejsce 
Lsdóchowskieg», a kardynała Ricciego sekre- 
tarzem dla spraw petycyj. 


Kobiety w wojsku rosyjskiem. 


— Rząd rosyjski postanowił zaprowadzić 
w wojsku służbę kobiecy, która w razie wojny 
będzie opa'trywać ranuych Dla tego na 
naukowych zakladsch żeńskich zaprowadzono 
kurs anatomii, który zost nie uzupełniony wy- 
kładem o chiraruii, 


Do Czytelników naszych! 
Prawda zwyciężyła! 


„Prawda swyciężyłe, bo prawda ma to do 
siebie, ź» chochy ją kupemi najgorszego fałszu 
przysypy*ano, to ona jedu» zakopać się nie 
da i wyjdzie tą samą prawdą, jaką była.* 

Tem to s'owami zaczela redakcja Katolika 
w Nrża 48 „Precy“, art kuł pełen obelg i 
p twarzy wymierzony do naszej gazety, na 
co iny dzisiij im temiż s: memi słowami od- 
powiadamy. 

D'nosiliśmy już Ctelnikom naszym, że 
proces, który dtwuy zarząd związku wzajemnej 
p mocy pr eciwko nim o obraz; wytoczył, 
wyszedł b.ł nie na naszy korzyść, i że dla 
tgo w procesie tym założyliśmy apelacją. 
Przeciwnicy nasi korzystając z czasu mimo, 
4: wiedzieli iż proces dalej się toczy wołali 
ua wszystkie strony i głosili w Pracy, dodatku 
dv Katolika że prawda na wierzch wyszła, że 
teras, wobec sądowych wyroków wydanych 
w imieniu króla nitt wątpió nie powinien, że 
słuszność po ich stronie — nawoływali wszys- 
txich da swego związku i do swojej gazety — 
nie żałując obelg i złośliwości, wołali publi- 
czne w gazecie swojej i przez najemników, 
żeby nam tj. „Cłwiaździe* nikt nie wierzył. 

Niegodziwość tych łudzi tak była wielka, 
że obrzucali błotem i oczerniali w niegodziwy 
sposób redaktora „Grwiazdy* podawali go w po- 
dejrzenie, bałamucili człoukow i czytelników. 
Nie było oszczerstwa, któregoby na nas nie 
byli rzucili. nie było sposobu, któregoby nie 
użyli, aby zaufanie ludu do „@wiazdy“ pod- 
kopać i zniszczyć. 

W tej obrzydliwej robocie brali udział : 
pewna gazeta, pewni nie-robotnicy i wreszcie 
niektórzy robotnicy. Tych robotników nie 
winujemy, bo przypuszamy, że zostali zbała- 
muceni, ale owa gazeta i owi nie-robotnicy, 
ci mają na sumieniu, jeżeli przyszłe pokolenia 
żle o tym związku i jego gospodarce mówić 
będą. 

Ta gazeta i owi ludzie wiedzieli, źe źle 
czynią, a jednak czynili. Wstrętną nam było 
rzeczą, zajmować się tymi ludźmi i tą gazetą ; 
mimo to, że nie było prawie nummeru, w 
którymby „Grwiazdy* lub jej wydawcy nie 
tylko w swoich żle za ich pośrednictwem i w 
innych polskich pismach pie byli oczerniali i 
obrażali, Co oni się to napisali, c» nawyzy- 
wali, co nazaklinali, że po ich stronie pra- 
wda, źe oni „kochanym robotnikom dobrze 
Co to się naodgrażali, nachwalili, 
jle procesów wygrali, ile dobrego zrobili! 
A w źadnym artykule nie zapomnieli przy- 
pomnieć „kochanym robotnikom“, śe ich ga- 
zeta, tylko %yczy im dobrze, a przeto tylko 
ją abonować należy. W ich artykułach były 
z wierzchu oszczerstwe, fałsze i udana ź;,czli- 
wość dla robotników, a ze środka owych ar- 
tykułów szedł głos: „Pójdźcie a abonujcie 
naszą gazetę. * 

W ogóle czynili co tylko mogli, aby zaufanie 
Czyteln.ków naszych podkopaóć i gazetę na- 
szą, która im byla w dr dze dla tago, bo szła 
drogą prostą, sprawiedliwą i nie pozwalała 
na krzywdzenie biednego ludu zniszczyć. O 
tem uo wszystko czynione żeby byt gazety 
nagzej podkopuć i przyprowadzić ją do upadku, 
pisać uis będziemy — bo trudno aawet uwie- 
rzyć i w.tyd głosić, że w sercu chrześcijan 
możo się misścić tyle zazdrości i nienawiści. 
— Qzytolnicy nasi zresztą, którzy czytają 
Pracę oraż ci którzy mieli sposobność być na 
zgromadzeniach, przez przeciwników naszych 
urządzanych, wiedzą, jak przy każdej okazyi 
przeciwnicy nasi obrzucali nas błotem i jak 
na przeciwko nam występowali. 

W jednej z Prac w której zamieścili wyrok 
sądowy i naumyślnie jej kilkanaście tys. wy- 
drukowali, radzili tym którzy Gwiazdzie wierzą 
żeby przychodzili do nasi żądali przedłożenia 
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tychże wyroków; jednym słowem tryumfowaji 
i wynosili się pod niebiosy, » o nas głosili, 
że nie tylko ciężkie kary sądowe i więzienie 
nas czeka, ale że w dodatku mamy jes:cze i 
tę sromotę że ich we własnej naszej gazecia 
przepraszać będziemy zmuszen. Wszystkie te 
krzyki i chełpienia czynione były głównie dla 
tego, żeby Grwiazdzie od nowego ro u ubyło 
— a przeciwników gazecie przybyło czyżel- 
uików — ale celu tego nie dopięto — bo nam 
za pomocą Boską za każdego czytelnika któ- 
rego od nas odciągnąć zdołano kilka nowych 
przybyło a w dodatku i pychę przeciwiików 
naszych ciężko Pan Bog ukarał. 

Dzisiaj my możemy wołać: idźcie do nich 
i żądajcie niech wam pokażą wyrok sądowy 
wyrok wydany w imieniu króla — gdyż spra- 
wiedliwość Bozka uczyniła zad ść sprawiedli- 
wości ludzkiej. W zeszły piątek 29-go sąd 
wyższej instancji wyznaczył termin w procesie 
tym o którego wygraniu przeciwnicy nasi tyle 
nikrzyczeli. Nauczony przebiegiem pierwszego 
irocesu redaktor pisma naszego postauowił 
brusić sam bez adwokata sprawy swojej, a 
że papiery odebrano od adwokata dopiero kró- 
tko przed terminem dla tego nie będąc do 
obrony przygotowanym — prosił sąd o wy- 
znaczenie nowego terminu oraz o wezwanie 
świadków i wysłuchanie tychże. Nąd jednak: 
że uznał przesłuchanie świadków za niepotrze- 
bne, gdyż sami sędziowie rozpatrzy wszy spra- 
wę, wyrokiem wydanym w imieniu króla re- 
daktora „Głwiazdy* uwolnili od winy i kary 
uznając, że jako redaktor pisma ludowego 
miał prawo w obronie ludu występować. W 
jednym tylko wyrazie nadesłanej korespondencji 
sąd dopatrzył się obrazy przeciwników, za wy- 
rażenie wyznaczjl 8 marek kary i odwołanie 
wyrażenia tego w „Ołwieździe*. Redaktor 
nasz i od tego mógłby się był uwolnić, gdy- 
by chciał nazwisko korespondenta wymien ć 
— ale redaktor „@wiazdy“ tego nie uczynił 
i przyjął na siebie odpowiedzialność za całą 
tę korespondencję. Postaramy się 0 wyrok 
tądowy, który następnie podamy dla wiado- 
mości życzliwych pismu naszemu czytelników 
— tymczasem tylko tyle jeszcze dodamy, że 
w terminie tym stała się rzecz, która chyba 
nie często się zdarza, bo oto oskarzyciele nasi 
pp. Paul, Działach i Kopczyński wyrokiem 
sądowym skazani zostali na wyższą jeszcze 
karę niż oskarzeni, gdyż za obrazę p. Krup- 
skiego każdy z nich skazany został na zapla- 
cenie 10 marek kary pon'esienie połowy kosz- 
tów i przytem jeszcze i na tę sromotę, że 
już nie tylko „(łwiazdę*. gdyż obrazy „Otwia 
zdy* i jej redaktora sąd dopatrzył się tylo 
w tych artykułach, które redakcya „Katoii- 
ka“ przeciwko nam pisała a pod którymi sia- 
rzyciele nie byli podpisanymi. Za artyuły 
te radzono nam już dawno redakcyą „ Katoli- 
ka“ skarzyć, ale że my przedewszystkiem pra- 
gniemy spokoju i zgody i unikając dawania 
zgorszenia, woleliśmy wybaczyć wyr 4dzone 
nam krzywdy. Otóż jak wyżej powiedz.eliśmy, 
już nawet nie „Qłwiazdę, ale wykluczonego 
przez nich z zarządu p. Krupskiego, sąd ich 
skazał, ażeby w swojej gazecie gu przeprosiii. 
Ciekawi też jesteśmy czy i ten wyrok przeci- 
wnicy nasi będą się tak spieszyli w swojej 
gazecie ogłosić, ale nie mniej ciekawi jesteśmy 
z jakiej też kasy przeciwnicy będą płacić 
kary i koszta, bo jeśli myślą uczynić to z 
kasy związkowej, to już dzisiaj oświadczamy, 
że w imieniu całego związku  protestujemy 
przeciwko temu, uważając, że zarząd zwi zzku 
nie ma prawa za pieniądze przez robotników 
dla robotników złożone prowadzić procesów i 
zatruwać niemi życia, spokój i zgodę lubią- 
cych ludzi i zabierać nam na próżno proce- 
sami czas którybyśmy dla dobra czytelni <ów 
naszych lepiej użyć mogli — dodajemy bo- 
wiem nawiasem, że n. p. na ostatni termin żx- 
wezwani byl'śmy o godzinie i-szej, o godziwie 
8-mej takowy dopiero się zakończył. Mamy nı- 
dzieję, 46 przeciwnicy nasí przestrogą tą nauczeni: 
„że kto pod kim dołki kopie sam w nie wpada*, 
dadzą nam nareszcie spokói i przestaną tak 
nas osobiście jak i Gazetę neszą obsypywać 
niezasłu żonami obelgami Ozytelników zaś na- 
szych, którzy znowuż przekonać się mogli, że 
po naszej stronie jest słuszność prosimy, żeby 
trweli silnie przy nasi nie tylko nie po- 
zwolili przeciwnym nam rzucać na nas obelg 
ale żeby sig starali bro iąc pisma nasze- 
goi namawiając znajomych do czytania go, aby 
utrzymać sobie organ ò którym lud może być 
przekonany, że w każdym razie praw jego 
on bronić i o dobro jego starać się będzie. 


Wiadomości z blizka i z daleka. 
Bytom, dnia 2-go lutego 1892 r, 


— Pomiędzy ministrem sprawiedliwości, ad- 
ministracyą wojskową i zarządem domów kar- 
nych toczą się układy, aby usunąć wszelkie 


odwachy wojskowe, znajdujące się po domách 
karnych. 

Jako małe objasnienienowo projektowanej usta- 
wy szkolnej. nie zmieniającej jeszcze zupełnie 
całego przewrotu jaki wywołali: Falk, Bismark, 
Grossler podaje się wiadomość, że X.dr.Jahnel 
proboszcz parafii św. Jadwigi w Berlinie na 
zebraniu deputacyi miejskiej oświadczył, iż 
niektóre paragrafy projektu ustawy szkólnej 
są dla Kościoła katolickiego tak mało korzy- 
stue, że uważa, „iż ten projekt w dotychcza- 
sowej osaowie nie powinien być przyjętym, 
jeżeli n.e będzie zmienionym. Wobec tego 
jednak oświadczenia zażarte pisma liberalne ży- 
dowski oburzają się, i szyderczo wyrażają : 
„leszcze zatem wszystkieg» mało“, chociaż nie 
jeszcze nie zmieniono. 

W Mysłowicach w lazarecie od kilku 
dni w głębokim śnie będący górnik Latos, zr/u- 
cił z siebie kołdrę w zeszłą niedzielę, zgiął 
ramiona i ozży otworzył do połowy; nawet 
cokolwiek zakaszłał; poruszenia ciała trwały 
kilka minut, poczem L. zapadł znów w sen 
Nie biorąc pokarmu chudnie coraz więcej tak, 
że już dziś ciała prawie nie ma tylko skórę 
1 k ści. 

Mrólews:a Huta.  Postradał tu życie 
zatrudniony w tutejszej hucie u przedsiębior- 
cy Metzlera składacz kruszcu niejaki Frauci- 
szek Dzięci»ł, który dziwnym trafem dostał 
się pomiędzy dwa wozy, a te go tak zgniotły 
że na miejscu ducha wyzionął. Żona i czwo- 
ro małych dziatek opłakuje zmarłego. 

Katowice. W zesły wtorek Żandarm 
Dopke w Załężu przyaresztowił jedneg 
człowieka, który powoził eleganckiemi s12 a- 
mi, a nie umia! powiedzieć do kog: nuleża. 
Żandarm wsiadł w sanki i jechał z buty B 
smarka do Załęża, w Czasie drogi zidiwał 
wi Żaicy pytania czyje te sanki, agły nie lost ł 
żadnej pewnej odpowiedzi, zażądił by go z.- 
wiesiono do folwarku. Laez wcźnica zee Q vaty 
konie, usiłował zrzucić go Z sanes. Tymcza- 
sem nadszedł inny czlowiek, który żandu mo- 
wi dopomógł do arssztowanis tego przywla- 
szczyciela koni i ss ek. 

Biskupice. Zarząd gminy naszej u hwa 
lił w ostatniem swem posiedzeniu, aby wobec 
panującej drożyzny udzielić tutejszemu nauczy- 
cielstwu jednorazowej zapomogi. Źon:ci więc 
nauczyciele dostaną 150 m., samotni 100 m. 
a n-uczycislki 80 m. zapomogi. Uchwała t: 
wielce uradowata miejssowe nauczycielstwo, 
tem więce', że w roku zeszłym podobne po- 
danie odrzucono, z nadmienieniem, iż nauczy- 
ciele, którym pensya nie wystarcza, w kopalni 
pracować mogą. Przykre to było dzięki więc 
i Bogu, że dzisi:j «szystko na lepsze się zmienia 

Gliwice. S użąca komisarza Mü ler: na 
piła się w tych dniach kvasu solnego, nie 
wiadimo, czy umyśluie, czy przypadkiem 
lość, że tersz wielkich dostał: boleści i nd- 
sta vion» ją do s-pitla. L:karze wątpią o Jej 
życiu. 

— Tutejszy knsyer z ekspedy yi tiwaró: 
kolejowych, Battar, spudł we Środę wiecz rem 
ze scho.'ów restauracji „do sklepu lodowepo * 
i złamał sobie kilka żeber, odniósiszy we nę- 
trzne uszkodzenia. Przewieziono g. dv klasz 
toru w Pilchowicach i odd no w opia:ę lek isai 

Trynek pod Gliwicami. D ie lsie tutejszy 
dr. Rosenthal, który zarazem jest ussesorem 
rejencyjnym, urządził tu kuchnie ludową dla 
biednych: z Trynka, P.łomi i Hinuska. Ku- 
clnia ta wydawać im będzie ciepłe ob'ady 
mpełnie bezpłatnie. 

We Wielkich Strzelcach z lożono 
k syno katolickie, którego przewodniczącym 
obrano księdza Granczarskiego. zastępcą jezo 
p. Faltina, adwokata; sekret.rzem obrano 
księdza kapelana Riedla. 

W Brodniey policya ogłosiła, że woda 
w studniach jest niezdatną do picia i s ro- 
wadza choroby rozmaite, jak np. tyfus. Po 
licya szutkiem tego poleca, aby wodę wprzód 
przegotowano, a potem cstudzoną używano 
do picia. Ponieważ spód ziemi, na której 
miasto zbudowane, jest niezdrowy, będzie za- 
rząd miasta niezawodnie zriewolony postarać 
się o sprowadzenie wody ze wzgórz w pobli- 
żu miasta będących. 

Z Tezewa (pod łdańskiem) donos 4, że 
pod Krojanką na dworcu, dnia 25-go b. m. 
wieczorem na kołach pociągu przyby wające- 
go z Tczewa spostrzeżono szczątki odzienia i 
ciała ludzkiego. Udano się zu Śladem i za 
drugą budką strażniczą natrafiono na tułów 
ludzki zmiażdżony w części do nie poznnnis, 
głowa, ręce i nogi były odcięta od kad?uba. 
Z resztek ubioru poznano, że to ciało s*raż- 
nika Kampa. 

Wroclaw. W dniu 13 bm. zmarł po 
dłuższych cierpieniach w klasztorze tutejszych 
braci Miłosierdzia ks. Böhm, probosze: Dzia- 
dowa Kłoda (Kunzenlorf) w powiecie Sy- 
cowskim. 

Z Essen, w Westfalii, donoszą, że trzej git- 
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nicy: Adolf, Porwoł i Glinta, którzy opuścili 
nasze strony i udali się do jednej z tamtejszych 
kopalń, nieszczęśliwym trafem bardzo ciężkie 
odnieśli poranienia. 

Z Westfalii. Proxuratorya w Bochum 
wytoczyła proces ra'lzcy bLandlawenu Bsaremu. 
MALENDARZ. 

Wtorek 2 lutego N. P. M. GGromn cznej. 
Sroda 3 bł. Blażeja. 
Czwartek 4 „ & Andrzeja. 
Kalendarzyk słow ański. 
Jutro, we wtorek: Miłosiawa — pojutrze 
w Środę: Blažeja; — w czwartek: Wilosła va 
p a o" | | 
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Jarmarki w miesigzu lutym przypadają: 
Dnia 3-go. t. j. w środę w Oleśnie; 4-go w 
Pilchowicach i Scinawie; 8-go w Bytomiu, 
Gorzowie i K: źlu; 15-gn w Bieruniu; 16-go 
w Pyskowicach; 22 go w Byczynie, Mysło- 
wicach, Rybniku i Wi.dzinie; 29-go w Ka: 
towicach i Szuryoszczu 


Zarząd starego związana wzajemnej 
pomocy gornoszlązkichrobotnikow. 


Przeciwnicy nasi w dzisiejszej „Pracy“ mają 
tę bezczelność ut:zymywić jakobysmy my wy- 
rokiem sądowym zmuszeni byli zaprzestać 
mięszania siędo z viązka. — My o p:dobaym 
wyrosu wchle nie wiemy, również t»ź nie 
wiemy o tem żebyśmy z tiką „hańbą“ jak 
przeciwnicy nati piszą proces z niemi prze- 
grali. Przecwnicy dobr:a wiedzą że nie m«ją 
pr.wa mówić, że jaki kolwiek proces wygrali 
bo proc: o którym Mowa j:stcże nie skoń- 
czmy i może się jeszcze dla przeciwników 
naszy h tak sk ńczyć jak proces, który prze- 
ciwko redaktorowi „Grwiazdy* wytoczyli a który 
ze” tego piątku tacu koń ich okrył, Ze 
tą nau 4 przeciuników naszych jeszcze nie 
uspokojono dziwi nas mocue, Prawdopodobnie 
pokaznije się juź dno w kasie — liczba człon. 
ków podobno spadł: inż tylko do tysiąca — 
tak więe składki członków ledwo wystarczą 
na peusją dla sekretarza, któremu to pensję 
polniesiono z 1800 na 2160, a gdzie są po- 
dróże i inne wydatxi? W ostatnim roku wy- 
dano mniej więcej 9000 marek,'a łe tysiąe 
członbó r przyuosi tylko 2400 marek dla tego 
po micie co zmczą te ravoływania i bałamu- 
cenit Oświadczamy publicznie że przeciwko 
wyrokowi sądowemu z 19-go Listopada zało” 
żybi:uy apelacją i termin dla tego tylko się 
op ćźnił, że aby nie robić kasie zwią”kowej 
niepotrzebnych wydatków staramy się: o »testy 
ubóstwa —i jak tylko tizkowe będziemy mieli 
wygotowans proces zaraz na nowo się rozpo- 
cznie. 

Zarząd starejo związku wzajemnej pomocy górno - 
szłązkich robotników. 


(NADESŁANO). 
ZŁE ZWIASTUNY. 

Nieomal połowa ludzi jest dotknięta obec- 
nia wielką chorobą. którzy przez tejże smu- 
tee naetępstwu nieprzeliczone złe powodu:e a 
„wiastanami i poczętkującymi symptomami 
tychże chorób s.: krótkomyślność i nie edno- 
stajność, plany bez celu, a nie d^ skutku do- 
prowadzenie, brak energii, chorcebliwa bojaźń 
bezpzdstiwne zlecenia, zmienne duchowe wra- 
żenis, prędkie zuużenie dążenie do długiego 
su , dziwne uczu ie w głowie i brzydki smak 
w ustach przy obudzeniu siębrak apetytu na 
preenian % wielkim głodem, ciśnienie mózgu 
slabo:6 pamięci, szum w głowie i uszach, 
drżenie rąk i nóg przy uajmniejszem wyeile- 
o'u, słabość krzyża i wiele silaych charakte- 
rystycznych objawów, Choroba ta kończy się 
melancholią, giębokiem zamyśleniem, ogłupie- 
niem i popędza do ostateczność. Z st;żałym 
wzrosiem, zaszłemi oczyma z zapadłemi po- 
liczkami, zużytemi oznakami życia, a drżące- 
mi nogami, widzieć można nieszczęśliwe ofia- 
ry tej choroby. Przyczyna jest wyrytą ra ich 
twarzach. Jestto zły stan nerw z owemi cią- 
gle zmiennemi «znakami, która tak wiełe o- 
sób w najlepszem wieku owladnęły i tych mo- 
ralnie i fizycznie niszczą zupełnie. Jestto więc 
na czasie aby odkryć Źródło tego złego. świa- 
tło i wyjaśnienie tego udzielić. Kto więc czuje 
w sobie zaród tych szkaradnych cierpień, 
ten niech z*żąda i otrzyma darmo „Sanjana. 


Heimetode", która w wszystkich mogących 
się wyleczyć stopni chorobliwych narw mie- 


cza krzyżowego przysłuży się du prędkiego i 
pewnego wyleczenia. trzymać Zaś można tę 
gslawną metodę leczeni« każdego czasu Całkiem 


darmo przez sckietarza Sunjang Company p. 
H-rmanu'a Dege w Lipskn (Leipzig). 


— Do dzisie szego num'ru GWIAZDY 
dołącza się dodatek Fay'a o prawdziwych 
SODOWYCH MINERALNYCH PA- 
STYLKACH. 


Za rubla dają 2,00 M. — Za guldena 1,72 M, 
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przy uiicy Dworcowej Nr. 26, 

wyszły i tamże są do nabycia: 

1) Modlitwa codzienna do świętej Rodziny, uło- 
żona i zaleconsa przez Ojca ś-go, cena egzem- 
plarza 2 fen. (3 za 5 fen.) 

2) Modlitwa do ś-go Józefa, po 2 ten. (3 za 5 1.) 

3) a. Pieśni podczas błogosławieństwa: 

b. Koronka Zasług Pana Chrystusowych z od- 
pustami. 

c. Pieśń do N. Panny (za dusze zmarłych). 

d. Różaniec Apostolstwa z odpustami, 

e. Pieśń do N. Panny: „Weź w swą opiekę 


herb, serp. fol. resra. fr, jonij -. 


U Pawy zakupnie trzeba uważać bar-ff 
PIRA IR d: na prawdziwość i wyreśmie 2%9-Ś 
— l ekstraktu kompon- 
zaeyjnege'* Karola Simona, Betelki g 
Ińóre na dnie, na karku i na pieezęci nie są zmo-$ 
patrzone obok podanym, sądown'e zastrzeżonym 
makiem ochronnym i pieczęcią, na eży odrzucić 
jako podrobione. 


BUG" Cena butelki I markę. "TB 
i « Proszę anowu o odwrotne 
Świadectwo * przesłanie 6 butelek Pańskiego 
eketraktu kompenzacyjuego. Mogę Panu zaćwiad- 


ens wydania pskiego: A 
i Finrha $ 


A Oena wydania niemiekiego : dr 
3 Marki. przy „Germanii. 


3 lysiące znalazło w niej obajź soosniogesc4Ń 
$ jaśnienie swych cierpień, a , 
| za użyciem kuracyi w książce z: 

S tej zaleconej, zupełną swą ij 


jj meska. Za nadesłanien franko% Mam wielki skład 
aj należytości, otrzyma swą kiąż- BF” WE w AH 


5 kę w kopercie franko przez z ; R 6 SĄ 
; ien Wydawal aa R. węgierskiego , reńskiego itp 
F. Bierey w Lipsku (Verl+gs-5 białego i czerwonego tylko 

prawego po najtańszych 


A Magazin Leipzig, Nenmarkt. 
i Nr 34 cenach, które polecam priy 


w Gliwicach 


ar a a: a a a a E. 
T p SALM F 
(SM 


ezyć, iż eksrakt Pański już po pierwszem użyciuj h A i ; Pa à 
pioeaçé, zadziwiająco skutkował. Z pierwszej prze syłki od-ġ Rai í. Pay a R A Aeg ONZ RZEZ: | (kuzyach ślubu, chrztu itp.dlx 4 
mąpiłem kilku rodzinom 1 wazyscy są jednego f. Pieśń pogrzebowa: „Oto nam tu śmierć do- Będę pisywał skargi i drowych i chnefelit 


wodzi, jaka maraość cały Śsiat.*  ( Wszjst- 
kie razem wymienione pod cyfrą 3 — cena 
15 fen) 
Mag" Kupującym w większej ilości, odstępuje się 
odpowiedni rabxt. E 
Tamże jest i wiete innych Pieśni i ksią- 
żeczek do nabożeństw», oprawnych i tanich, oraz 
4, różne broszurki i broszury, bardz» pożyteczne i 
przez Kościół ś. uprobowine nibywać można. 


Pański okstrakt kompene. jest nadzwyczaj skutkująoym 
Ernest Busch, restaurator. 
udziądz, 19. 10. 1891. 


a każdej aptece Gł órmego Slązka. 


inne podania ra Lipinach| A. Rodewald, 

w oberży p. Schotta przy | w Gliwicach przy „Germawip 
targowisku, co piątek i so- 
botę i upraszam o łaska- 


. i A 
we poparcie. n ; 3 
Richardi Pohl. Uczen ! 


pisarz ludowy. 


inlata tata latata Tata tataa Ta ia Ta Ta ta fa ta 1 a Ma Aa a Ta ta Ta ba Ta Fa Ta ba Ta Da i 


alala lainlain la'a NANA iata in Ta in WA Ta E Ta fa Ta 


Nataaoa Księgarni ludowej katolickiej 
E CERRIS KIRGO) ieszkam w Bytomiu ra Reitszuli (Schiesshiusstrasse| GA Nowego Roku | porządnych rodziców, cheg- 


' 

W r "A i ` gat > $ A x P ET r Nowej Poci . p A . 
B; tomiu G. Szli., przy ulicy Dworcowej Nr. 2) w domu wdowy p. Friedrich : robię podania j otworzyłim w Nowej D racie cy się WYylCZYĆ dokładnie | 
l 


Ba Na Aa Aa Aa Aa, Aa a Ba AA Aa Ba T Aa Ma e A Aa e Aa, Ba es R a R a Da Ra Re a, 


. (Bahnhof-Strasse Nr. 26). zkargi tak do sądów jako i innych urzędów w trudnych ij [77 Zabrzu sklep „Desa KUPIECTWA 
wyssła Świeże z draku: suwiklanych sprawach. Najehętniej przyjmuję interest ns obra:ów, j zwierei+deł, który Pis idziewsawać? mid? 
„Msiążeeczka de Nabożeństwa p. tyt: „Maly zabezpieczenie renty poszkodowanych (Unfzlisv: rsicherunag- | 574nownej Publiczności pole-]7 NAJdzie zaraz miejsce u 
Wybór nakeżeństw' dla mlodego wieku, w malym |s;chon), które muszą być dla tegn samego z największ | ŚR ja ð. Rodewald ia 
: SA: ) ą by g Jwię aata 
foraaeie — str. 10% i VL, zawierająca piękne modlitwy, dokładnością opracowane, pon eważ tu chodzi o zsbazpiecze- Franciszka Swoboda. (katolika) w GLIWICACH i 
Tabliceką Świąt raehomych, przedmowę do dziatek, Pacierz | nie na eałe życie dia poszkodowanego. Tamże można także zapisy- 1^ i G o | 
ely, aj cy Boskie i kościelne, Modlitwy poranne i wie- Foniysroch wać i „Gwiazdę*. Przy mIEBIN AISE 
ABOTNO; osób słuchania Mszy ś-tej, Litanję d i š aht dia j uje zr RE 2 w -~a 
Pp k 7 J Be 20 Matki Bo koncesyonowany pisarz publiczny. H mbuńska ADO DĄŻĄ 


skiej i: do N. Imienia Jezus, Nauki o Sakramentach Świę- poki alg 
tych, Drzygatowania do Spowiedzi i Komunii ś, z Modlitwą 

za rodzisó” z pięknemi Maukani o czci Boga, o p sluszeń- 
stwie, 8 pilnsści i pracowitości, o skutkach kłamstwa i in- 
nych ws lsch dziatek, oraz „Głodzinki o Niepokalanem Po- 
«zęcin N. Panny“ i Pieśni unbożne, jak: „Twoja cześć chwa- 
ła", „Przed tak wielkim Sakramentem“, „O Przenajświętsza 
„Mostia*. „Kta się w opiekę* i „Swięty Boże! Swięty mo- 
eny it. p *— (ena książeczki bardzo mała, bo tylko 35 fen. 
już z oprarą. Kto weźmie sztuk 10 dostanie 11-tą darmo 


tag | -n s FED 
Towarz. akeyine jazi i GWIĘCĘ oltarzowe 


Hambu gsko-Amerikańskie 
j > P lar 1 
Powarzystwo akcyjne HUD |, DOWO JG „aj, tanio sady 
parowe] Paw prost i gliwickiej chem. fabryki 
Expressowe sj p „Dr. D. Hillera 


i pocztowe statki parowe I 
Ulica mikołowska 12. — i 
r 


omiędzy 


HAMBUR'HEM a 


A pyty A SĘ 04 [M Uiicu klasztorna 28. 
NAN ah EET in TaT iata ia iTo fa a Ta Ta Ta ba Ta ta aTa ba Ta ta ba TERA NOWYM YORZIEM e lanena 
Je a il 
z Ż TE re J i a E a T Ski ÓW EDGE | 
Jan Koczur, mistrz stolarski, | 54 PT okich pocztowych dko pdg ANECIA SZ 
? Soi mieszkający w Szarieju naprzeciw pana Jazda przez Ocean trwa 6 do 7= dni Uk R>5Ta RZ | 
Lobiuge'a — otworzył tamże Preis: go m ei unikacya r uu u -i — Przerk | 
; pocztowych Nr. 708. Tanie ceny p:zawo owo. Naj 
MAGAZYN TRUMIEN ante ady proseste gor po 
; e Baltimore | Canada | Zaeh. Indyi między Prusami a Poln. Ame- 
Za (rsałą i akuratną pracę poręcza — i oddaje w naj- Brazylii | Wschodniej Hs wany ryka. Bliższych wiadomości u- BOA 
t-ńszej_eonie. La Plata | Afryli | Mexico, dziels: A Piskorez, Wielkie 
i- ý eg Sa: . ` . 3 . =i s Te `; Z d 
Bliższych informacyi udzieli Strzelce (Gross-Strehlitz), Ff. Angela 


Zakład przygotowawe:Ą 
na p moeników pocztowych pod nadzorem magistratu 
w Jauer BUP EL 
i pod wyższym nadzorem Królewskiej Regencyi w Lignicy | prktyczny pomocnik lekbrskzi 
sasznie aw: j następny kurs 20 Kwietnia 1892 roku. Bliż-|w Tworogu G.-Szl. bonc. prze- 
szych wiadomoś'i udzieli dyrektor królewską rejencyą, leczy pręd- 
ko i doskonale kremfy, wrzo- 
dowe, porażenia zaskórns i pe- 
cherzowe choroby, zepsucie 
tylko przez medycyny rozpędzi: 
flus solny, wszelakie bóle, ro- 
matyzm stawowy i wszelką 
słabość itd. T takie choroby, 
które już inni leczyli, "le nie 
pomogli, podejmuję się wyłe 


O = 


A. PISKORCZ w Wielkich Strzelcach (Gr.-Strehlitz. ) nowo amni Ooi WJ 


Wodna | Nowe Kosie DIAMZE |, rzesze 


| wraz z wszystkiem pne | ")tDIA pluskwy, pchły, RER 

z 6 h i Í sa A. chem wyseła 7a zaliczką Ee pusy : BE oe 

ma, choroby nerkowe 1 za-|ieduakże nie mżej 10 funtów iwi ptasze, BM W EE 

tuszczenia mogą być ule-|po 1,50, grubsze gęsie pióra |9750J ze Szydkości 1 ae] 

czone i chorzy znaleść pomoe|pe 60 fanygów. po EE 6 ==, 
podług, przez lekurzy wypzo- Gustaw Lustig, p ko owadów nie puslś'= 

bowanej metody. Berlin, Prinzenstr. 43. EŃ dzi n 

Friedrich Mayer, Müastar i W kj a AWA * 

Be e M i a Staranna praca -g u J. Ane ela, rogeryi 
woch „u czarnego psa.‘ 


Zakład fortograliczny | 13 Husowa ulica :2. 


towarzyszy | Silbergleita „Sieć „e: 


G.. Miiller. 


Księgarnia ludowa katolicka 
„EE WIAZDY* 


Stanisława Czerniejewskiego 
poleea międz/ innemi książkami dla dosostych, także 
i dla dzieeł (baxudzo tanio) 


książeczkę do Nabożeństwa 


matege mrma'n, ale z piękuem nabożeństwem, modlitwami|czyć i już wiele wyleczyłem. > | 
i brrdze ślicznemi naukami. Cena książeezki już z oprawą|i atestów posiadam; który nb W „m „w Gliwicach p. J. A. Adamietz, i 
25 fen. żądanie, każdemu za darmor i dwóch uczni Ulisa dworca ke'ei żelazne |wicach u p. M. Prz 


mogą się zaraz zgłosić u mi-|w domu p. Burek, pole |w Królewskiej Hu ie u”. 


W kei;g eni „Grwiazdy* są też kładzie i „kalend if . Na odpowiedź jest À B- 
8 m J“ są też ua skłudziei „kulendarze|i franko. Na odp 229" | strza stolarskiego w Lipinach |się Szanownej Publicnuści. |Artel i St. Suchy, w Ze 


Maryań:kie* — oraz rozmaite inne książki i książeczki naj potrzeba 10 fen. w markach 
podarki gwiazdkowe bardzo przydatne. poztowych dołączyć. 


-- CAŁKOWITA WYPRZEDAZ 


Z powodu zwinięcia interesu 


sprzedaję kapelusze dla pań i dzieci, kapoty, szale, pióra, kwiaty, koronki, gazy, atlasy, aksamity i iane io war 
po bardzo tanich cenaeh. Kto więc potrzebuje, uleeh kórzysta z taniego zakupna. 


| BYROM, ulica Dworcowa 26. W. CZERNIEJEWSKA. - 


a c a, w CN © mm e A WO w wn NC 
Redaktor | uskła los St. Qzerniejewski, — w drukarni „Głwiazdy* (St. Ozerni Sewskieg') w Bytomiu G.-3zł., ulica Dworcowa (Bahanofstr.) Nr. 36, dom p. Kri 


